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14 czerwca odbyło się dziesiąte w kadencji 2023-2028 
posiedzenie Zarządu Regionu NSZZ „Solidarność” Ziemia 
Radomska. W posiedzeniu uczestniczyła przewodnicząca 
Regionalnej Komisji Rewizyjnej Jadwiga Poźniak.
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Zebranych powitał wiceprzewodniczący ZR Andrzej Wójcicki, któ­
ry poprowadził je pod nieobecność przewodniczącego Zdzisława 
Maszkiewicza. Porządek obrad przyjęto bez żadnych poprawek i 
jednogłośnie.

Następnie przyjęto protokół obrad ZR z 21.05.2024 r. - bez wnie­
sionych uwag i także jednogłośnie. Potem wiceprzewodnicząca ZR 
Beata Sułowska przedstawiła decyzje i uchwały z w/w posiedzenia 
ZR (bez uwag).

Kolejnym punktem zebrania było sprawozdanie wiceprzewodni­
czącego Jacka Bolka z obrad Komisji Krajowej, w których uczestni­
czył w zastępstwie przewodniczącego Zdzisława Maszkiewicza. 
Na posiedzeniu tym była rozpatrywana sprawa wyrejestrowania 
przez Komisję Krajową Krajowej Sekcji Funkcjonariuszy i Pracow­
ników Policji NSZZ „Solidarność”. KK podjęła uchwałę wyrejestro- 
wującą. Było to pokłosie m.in. unieważnienia przez Zarząd Regionu 
na posiedzeniu 21.05.2024 r. uchwały WZD Organizacji Międzyza­
kładowej Funkcjonariuszy i Pracowników Policji Województwa Ma­
zowieckiego ze względu na naruszenie Statutu (brak koniecznego 
kworum). Uchwała dotyczyła wyjścia OM ze struktur sekcji krajowej. 
Komisja Krajowa podsumowała też dotychczasowe wyniki akcji zbie­
rania podpisów ws. referendum przeciwko Zielonemu Ładowi.

Kolejnym punktem posiedzenia ZR była sprawa przygotowań do 
obchodów 48. Rocznicy Radomskiego Czerwca’76-msza św. rocz­
nicowa 25 czerwca 2024 r. (wtorek) o godz. 18.00 pod Pomnikiem 
Radomskiego Czerwca’76 u zbiegu ulic Żeromskiego i 25 Czerwca 
w Radomiu. Ten punkt omówiła wiceprzewodnicząca Beata Sułow­
ska. Zdecydowano też o udziale delegacji ZR w uroczystościach: 
23 czerwca 2024 r. delegacja Zarządu Regionu w składzie - Marek 
Kicior, członek ZR, oraz poczet sztandarowy ZR będzie uczestniczyć 
w obchodach 48. rocznicy Czerwca’76 w Płocku; tego samego dnia 
delegacja Zarządu Regionu w składzie - wiceprzewodniczący ZR 
Andrzej Wójcicki, poczet sztandarowy ZR będzie uczestniczyć w 
obchodach 48. rocznicy Czerwca’76 w Ursusie.

Potem Zarząd Regionu w głosowaniu zadecydował o upoważnie­
niu Prezydium Zarządu Regionu do organizacji związkowego pikni­
ku integracyjnego-jednogłośnie.

W punkcie obrad „Sytuacja w zakładach pracy Regionu” zebrani 
wysłuchali informacji Marka Małysy o dalszej sytuacji pracowników 
B&M Clothing Company w Radomiu (d. Modar). Obecnie do ZR zgła­
szają się grupy po ok. 50 pracowników firmy, którym Marek Małysa 
pomaga w przygotowaniu wniosków do syndyka - każdy pracownik 
musi złożyć wniosek indywidualnie - chodzi o wypłacenie świad­
czeń i należności. Sąd w maju przyjął wniosek właściciela o posta­
wieniu firmy w stan upadłości, wyznaczył pełnomocnika, a ten przy­
słał pismo o zwolnieniu grupowym pracowników i likwidacji zakła­
du. Firma zatrudnia ok. 150 osób, z czego aż 80 to członkowie 
„Solidarności”.

W sprawach różnych zebrani wysłuchali informację 
kol. Daniela Dorocińskiego o zmianach w zarządzie 
Fabryki Broni.

APEL
- ZBIÓRKA DLA POWODZIAN

Zarząd Regionu NSZZ „Solidarność” Ziemia Radomska zwraca 
się z apelem do Związkowców naszego Regionu o wzięcie udziału 
w zbiórce pomocy rzeczowej dla mieszkańców Kotliny Kłodzkiej, 
Głuchołazów i innych miejsc dotkniętych powodzią.

Zbieramy:
ARTYKUŁY SPOŻYWCZE: konserwy i artykuły spożywcze nadają­

ce się do spożycia bez obróbki termicznej, makarony, kasze, prze­
twory w słoikach, butelkowaną wodę pitną.

ŚRODKI CZYSTOŚCI: płyny do czyszczenia i dezynfekcji, proszki 
do prania i szorowania, chemię domową, artykuły higieny osobistej, 
ręczniki papierowe itp.

Zbiórka jest prowadzona w siedzibie Zarządu Regionu przy ul. 
Traugutta 52 od poniedziałku do piątku w godzinach 8.00-18.00. 
Przed dostarczeniem w/w artykułów prosimy o kontakt telefoniczny 
z osobami odpowiedzialnymi za zbiórkę - tel. 483625161.

Osobami odpowiedzialnymi za zbiórkę są:
przewodniczący Zarządu Regionu Zdzisław Maszkiewicz , tel. 

601662287 oraz wiceprzewodnicząca Beata Sułowska.

Apel Komisji Krajowej nr 1/24 ws. pomocy powodzianom

Powódź, która ogarnęła nasz kraj przyniosła już niewyobrażalną 
skalę zniszczeń. Z docierających do nas informacji wynika, że tysią­
ce ludzi będą potrzebowały pomocy.

Mamy w tej sprawie doświadczenie z takich zdarzeń, wiemy że 
nie wystarczy tylko instytucjonalna pomoc.

Chcemy, tak jak zawsze w takiej sytuacji, okazać naszą solidar­
ność z wszystkimi potrzebującymi, dlatego jako NSZZ „Solidarność” 
rozpoczynamy zbiórkę pieniędzy dla Powodzian.

Komisja Krajowa NSZZ „Solidarność” zwraca się do wszystkich 
struktur Związku o przekazywanie środków finansowych na pomoc 
poszkodowanym

Spała, 19 września 2024 r.
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17 września odbyło się jedenaste w kadencji 2023-2028 posie­
dzenie Zarządu Regionu NSZZ „Solidarność” Ziemia Radomska. 
W posiedzeniu uczestniczyły przedstawicielki Regionalnej Komi­
sji Rewizyjnej - przewodnicząca Regionalnej Komisji Rewizyjnej 
Jadwiga Poźniak oraz wiceprzewodnicząca Ewa Derleta.

Zebranych powitał przewodniczący ZR Zdzisław Maszkiewicz. Po­
rządek obrad przyjęto bez żadnych poprawek i jednogłośnie. Na­
stępnie przyjęto protokół obrad ZR z 14.06.2024 r. - bez wniesio­
nych uwag i także jednogłośnie. Potem wiceprzewodnicząca ZR 
Beata Sułowska przedstawił protokoły z posiedzeń Prezydium ZR z 
1.08. i 13.09.(bez uwag).

Następnie przewodniczący Zdzisław Maszkiewicz przedstawił in­
formacje na temat prowadzonej przez Zarząd Regionu akcji pomocy 
dla powodzian z Kotliny Kłodzkiej, Głuchołazów i innych terenów 
dotkniętych przez żywioł. W siedzibie ZR od poniedziałku do piątku 
w godzinach 10.00-18.00 przyjmowane są dary rzeczowe - artykuły 
spożywcze: konserwy i żywność nadająca się do spożycia bez ob­
róbki termicznej (makarony, kasze, przetwory w słoikach), butelko­
wana woda pitna, a także środki czystości: płyny do czyszczenia i 
dezynfekcji, proszki do prania i szorowania, chemię domową, arty­
kuły higieny osobistej, ręczniki papierowe itp.

Kolejnym punktem zebrania była informacja na 
temat przyłączenia budynku ZR do miejskiej sieci 

(cd. na sir. 4)
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ciepłowniczej. Zdzisław Maszkiewicz i Beata Sułowska poinformo­
wali o rozmowach prowadzonych w zarządem Radpecu w tej spra­
wie. Wynika z nich, jeszcze w tym roku mogą ruszyć wstępne prace 
przygotowawcze, opracowany zostanie projekt rozprowadzenia in­
stalacji wewnątrz budynku, a ostateczne podłączenie nastąpi jesie- 
nią 2025 r. Głos w dyskusji na ten temat zabrali m.in. Radosław 
Szymański, Marek Małysa, Beata Sułowska, Marek Kicior i Andrzej 
Wójcicki.

Następnie zebrani omawiali sprawę ustawienia na terenie przy 
siedzibie ZR paczkomatu Poczty Polskiej. Na ten temat dyskutowali: 
Zdzisław Maszkiewicz, Radosław Szymański, Marek Małysa, Beata 
Sułowska, Marek Kicior, Andrzej Wójcicki, Wojciech Redestowicz.

Kolejnym punktem posiedzenia ZR była XVII edycja konkursu „Pra­
codawca Przyjazny Pracownikom” przeprowadzanego co roku pod 
egidą Prezydenta RP i Komisji Krajowej NSZZ „Solidarność”. W tym 
roku zgłoszono do niego dwie placówki szkolne z naszego Regio­
nu: PSP w Suchej i PSP w Dobieszynie.

Potem przewodniczący ZR Zdzisław Maszkiewicz zrelacjonował 
przebieg tegorocznej 42. Pielgrzymki Ludzi Pracy na Jasną Górę 
(14-15.09.) oraz poinformował ZR o planach zorganizowania ewen­
tualnego wyjazdu na uroczystości 40. rocznicy śmierci bł. ks. Jerze­

Uwaga: Referendum przeciwko 
Zielonemu Ładowi !!!
10 maja, podczas manifestacji w Warszawie, „Solidarność” roz­

poczęła zbiórkę podpisów pod wnioskiem o referendum w sprawie 
odrzucenia Zielonego Ładu,. Oficjalnie ogłosił to 23 kwietnia Piotr 
Duda, przewodniczący Komisji Krajowej NSZZ „Solidarność”. Pod­
czas konferencji prasowej zaprezentowane zostało również pytanie 
referendalne: „Czy jest Pani/Pan za zobowiązaniem Prezydenta 
RP, Parlamentu RR Rządu RP do odrzucenia przez Polskę polityki 
klimatycznej UE w obecnym kształcie zawartej w Europejskim Zielo­
nym Ładzie?”.

Aby referendum doszło do skutku NSZZ „Solidarność” musi uzbie­
rać co najmniej 500 tys. podpisów. Następnie wniosek o rozpisanie 
referendum musi jeszcze zostać przyjęty przez Sejm.

Zarząd Regionu NSZZ „Solidarność” Ziemia Radomska informu­
je, że podpisy popierające organizację referendum zbierane są w 
Sekretariacie Zarządu Regionu.

Zachęcamy do jak najliczniejszego składania podpisów!

44. rocznica powstania 
NSZZ „Solidarność”
Radom 2024-08-25

Delegacja Zarządu Regionu NSZZ „Solidarność” Ziemia Radom­
ska w składzie przewodniczący Zdzisław Maszkiewicz, wiceprze­
wodnicząca Beata Sułowska, skarbnik Katarzyna Ogorzałek, Rena­
ta Małysa, Marek Małysa, Krzysztof Kośla, Wojciech Dziółko wraz z 
pocztem sztandarowym ZR (Wiesław Rychter, Marian Byzdra, Bar­
bara Wąsik) oraz pocztami sztandarowymi TKK Pionki, TKK Szydło­
wiec, MK nr 1 POiW, KZ w ZGM „Zębiec”) uczestniczyła w regional­
nych obchodach 44. rocznicy Powstania NSZZ „Solidarność”, któ­
rych głównym punktem była msza św. w radomskiej Katedrze. Po 

nabożeństwie złożono kwiaty i zapalono znicze pod Krzyżem „So­
lidarności” na placu katedralnym.

go Popiełuszki, które odbędą się 27.10. w jego rodzinnej 
miejscowości - Suchowoli. Decyzja w tej sprawie została do kolej­
nego posiedzenie ZR.

Zebrani wysłuchali także informacji na temat propozycji wynajmu 
pomieszczeń w siedzibie ZR przez podmioty zewnętrzne oraz pro­
blemów eksploatacyjnych z samochodem służbowym ZR.

Zarząd Regionu udzielił też jednogłośnej zgody na zorganizowa­
nie w siedzibie ZR Walnego Zebrania Delegatów Organizacji Mię­
dzyzakładowej Funkcjonariuszy i Pracowników Policji Wojewódz­
twa Mazowieckiego-termin: 24.09.

Następnie wiceprzewodnicząca Beata Sułowska przedstawiła in­
formacje o wydarzeniach z udziałem ZR, które odbywały się po 14.06.: 
obchodach 48. rocznicy Radomskiego Czerwca’76 oraz Czerwca’76 
w Ursusie i Płocku; 44. rocznicy powstania NSZZ „Solidarność” (Ra­
dom, 25.08.), 85. rocznicy wybuchu II wojny światowej (Pionki, 1.09.), 
85. rocznicy masakry żołnierzy polskich pod Dąbrową (7.09.), 48. 
rocznicy śmierci ks. Romana Kotlarza (Radom-Pelagów,18.08.), 79. 
rocznicy rozbicia więzienia UB w Radomiu (9.09.).

Marek Kicior przypomniał zebranym o obchodach rocznicy śmier­
ci o. Huberta Czumy (19.10).

W punkcie obrad „Sytuacja w zakładach pracy Regionu” zebrani 
wysłuchali informacji Rafała Bąka na temat problemów pracowni­
ków Enea Wytwarzanie, który przy tej okazji podziękował Markowi 
Małysie za sprawne przeprowadzenie szkolenia z prawa pracy dla 
związkowców Enei (11-12.09.). Andrzej Wójcicki przybliżył człon­
kom ZR sytuację w PGE, Adam Słomka i Norbert Kobacki mówili o 
sytuacji w Oświacie, a Dariusz Sobczak w Fabryce Broni.

79. rocznica rozbicia więzienia UB w Radomiu

2024-09-09

Delegacja Zarządu Regionu NSZZ „Solidarność” w składzie - prze­
wodniczący Zdzisław Maszkiewicz, wiceprzewodnicząca Beata Sułow­
ska, poczet sztandarowy ZR (Wiesław Rychter, Jan Król, Andrzej Wój­
cik) - uczestniczyła w uroczystościach z okazji 79. rocznicy akcji rozbi­
cia więzienia w Radomiu przez oddziały podziemia niepodległościo­
wego pod dowództwem por. Stefana Bembińskiego „Harnasia”.

Uroczystości rozpoczęły się w w Kościele Garnizonowym, gdzie 
odprawiona została rocznicowa msza święta, po której nastąpił prze­
marsz ul. Żeromskiego, a zakończyły pod tablicą upamiętniającą 
akcję rozbicia radomskiego więzienia przy ul. Jacka Malczewskie­
go 1, gdzie odbyła się ceremonia złożenia kwiatów.

9 września 1945 r. oddziały podziemia antykomunistycznego pod 
dowództwem porucznika Stefana Bembińskiego ps. „Harnaś” prze­

jęły kontrolę nad miastem i opanowały więzienie
(cd. na str. 9)
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40. rocznica śmierci ks. Jerzego
- nowe fakty, nowe tajemnice

Ostatnie chwile życia ks. Jerzego Popiełuszki wydają się być 
znane i oczywiste. Okazuje się jednak, że do głosu dochodzą 
zupełnie inne narracje ma ten temat. Histora jeszcze raz 
ukazuje nam zupełnie inną twarz...

Wersja oficjalna - proces toruński
19 października 1984 roku. W okolicach Górska pod Toruniem 

pojawia się zielony Volkswagen golf, którym ksiądz Jerzy Popiełusz­
ko wraca z Bydgoszczy. Dogania go jasny fiat 125 p, w którym jedzie 
trzech funkcjonariuszy Departamentu IV Ministerstwa Spraw We­
wnętrznych. Dochodzi do porwania. Ksiądz zostaje uderzony po raz 
pierwszy. Bezwładnego kapłana sprawcy wrzucają do bagażnika. 
Kierowca księdza, Waldemar Chrostowski, skuty kajdankami wyska­
kuje z pędzącego fiata. On zawiadamia milicję i władze kościelne.

Proces toruński ustalił, że porywacze zatrzymywali się siedem razy, 
nim wrzucili księdza do Wisły na tamie we Włocławku. Jednak nikt z 
całą pewnością nie potrafi wskazać...gdzie te miejsca się znaj- 
dują(HI).

Postój pierwszy - koło hotelu „Kosmos”. Tam kierowca Leszek 
Pękala miał popełnić „błąd” i zamiast maski psującego się fiata, 
otworzyć bagażnik (!!!). Ksiądz miał wówczas uciekać wzywając 
pomocy. Trzech sprawców nie potrafiło jednak jasno określić, gdzie 
to dokładnie było. Być może zjechali prawie nad samą Wisłę, gdyż 
widzieli wyraźnie most.

Kolejne postoje opisywane były przez nich jeszcze mniej precy­
zyjnie. Na stacji benzynowej przy ulicy Łódzkiej Grzegorz Piotrowski 
kupił dwie butelki oleju silnikowego. O tym mówi cała trójka. Potem 
mowa o trzech postojach w lesie. A następnie Waldemar Chmielew­
ski opisuje w miarę precyzyjnie wiadukt na Łódzkiej. Pamiętał, że 
przypomina łuk. Problem w tym, że między stacją i wiaduktem lasu 
nie było.

Kłamstwa czy nieścisłości?
Jak to możliwe, że sprawcy nie potrafili odtworzyć szczegółów 

przejazdu z Górska do Włocławka? Może kłamali celowo, na roz­
kaz?

Na początku lat 90-tych prokurator Andrzej Witkowski, który zaj­
mował się ponownie śledztwem, zauważył, że w ciągu dwóch go­
dzin, psującym się autem, które momentami mogło jechać z prędko­
ścią zaledwie 70 kilometrów na godzinę, mordercy nie byliby w sta­
nie tyle razy stawać w wyszukanych, ustronnych miejscach, otwierać 
bagażnik, bić, wiązać i kneblować swoją ofiarę. Prokurator Andrzej 
Witkowski przeprowadził nawet eksperyment, który udowodnił, że 
było to niemożliwe.

A przecież około godziny 22.00 Chrostowski wyskoczył z SB- 
eckiego fiata, a chwilę po godzinie 24.00 milicyjny patrol oglądał 
przepustkę „W” (specjalną) okazaną przez sprawców wjeżdżają­
cych na tamę.

Różaniec prawdy?
Historyk IPN z Bydgoszczy, dokonał sensacyjnego odkrycia. Wśród 

akt dawnej SB znalazł kopertę z materiałami dotyczącymi różańca 
znalezionego 25 października 1984 w trakcie poszukiwań porwane­
go księdza. Koperta ze zdjęciami i różańcem była dołączona do 
sprawy Popiełuszki, jednak podczas procesu nie wspomniano na 
ten temat. Dlaczego? Otóż różaniec znaleziono na drodze biegnącej 
pod mostem drogowym w stronę Zamku Dybowskiego. Miejsce jest 
rzeczywiście ustronne, ale.. .najkrótsza droga biegnie zaraz za koń­
cem mostu w lewo na ścieżkę na tyłach campingu i po chwili ponow­
nie w lewo.

Zdaniem w/w historyka nawet samochodem krót­
szym niż fiat 125 trzeba „brać” go na kilka razy. Trud­

no to sobie wyobrazić w ciemnościach. Objechanie campingu wy­
maga zaś perfekcyjnej znajomości drogi, a sprawcy przecież nie 
byli z Torunia.

Zdaniem w/w historyka różaniec na 99 procent należał do księdza 
Jerzego. Nie był pomalowany dwoma kolorami - jak to opisali SB-cy 
- tylko jego paciorki były pościerane z jednej strony. Takim czarnym 
różańcem, według znajomych księdza, miał się on posługiwać. Dla­
czego z przedmiotu tego nie ściągnięto odcisków palców, dlaczego 
jego istnienie utajniono? Dlaczego wreszcie nikt sprawców w trak­
cie procesu o miejsce, gdzie leżał różaniec, i sam różaniec nie pytał?

Kiedy wrzucono ciało?
Prokurator Andrzej Witkowski przesłuchał świadków, którzy w 1984 

widzieli scenę wrzucania ciała z tamy. Wszystko się zgadza, tylko, 
że miało to być nie 19....a 25 października 1984 roku (!!!). Tego dnia 
wszyscy znani nam bezpośredni sprawcy byli już w areszcie. Więc 
nie oni mieli dokończyć dzieła? Tłumaczyłoby to późniejsze kłopoty 
z ustaleniem, gdzie ciało księdza się znajduje - patrz: słynna konfe­
rencja prasowa Kiszczaka. Oficjalni sprawcy musieli pokazać miej­
sce, którego naprawdę nie znali?

To kto ostatecznie wrzucał ciało?
Osoby z IPN, zajmujące się działaniami SB w Toruniu, kojarzą 

Piotrowskiego z głośnymi porwaniami toruńskimi z początku 1984 
roku. SB-cy porywali, zastraszali działaczy opozycji i ich rodziny. 
Piotrowski zaprzecza, by brał udział w takich akcjach. Późniejszy 
proces sprawców porwań nie ujawnił pazwiska Piotrowskiego, ale 
oskarżeni esbecy do końca milczeli. Czy zatem w okolicach mostu 
drogowego niedaleko Zamku Dybowskiego porywacze przekazali 
księdza Jerzego toruńskiej ekipie zaprawionej w porwaniach, prze- 
słuchiwaniach i straszeniu? Czy ks. Jerzego przesłuchiwać i łamać 
miał ktoś inny, ale „przesadził” i doprowadził do jego śmierci?

To wyjaśniałoby dlaczego w trakcie procesu Piotrowski i spółka 
zeznawali, że ksiądz Jerzy był bity pałką po głowie i twarzy, gdy 
sekcja zwłok wykazała, że najpoważniejsze obrażenia dotyczyły 
narządów wewnętrznych w obrębie jamy brzusznej księdza.

Tajemnicze śmierci
Kolejna tajemnicą związaną z zabójstwem ks. Jerzego są tajem­

nicze zgony osób związanych ze sprawą. Nawet po upadku PRL 
próbowano zastraszać Józefa Popiełuszko, brata księdza Jerzego, 
który pomagał śledczym IPN-u. W 1996 r. w białostockim szpitalu 
zmarła jego żona - Jadwiga Popiełuszko. W akcie zgonu, jako przy­
czynę śmierci wpisano: „Zatrucie alkoholem metylowym”. Jest to o 
tyle dziwne, że pani Popiełuszko znana była jako osoba niepijąca. 
Co więcej w jej krwi znaleziono dawkę alkoholu znacznie przekra­
czającą stężenie śmiertelne. Jeden z białostockich lekarzy, w wy­
wiadzie, którego udzielił anonimowo dziennikarzom Polskiego Ra­
dia, twierdził, iż na rękach Jadwigi Popiełuszko zauważył malutkie 
ślady po igłach w okolicach żył. Wskazywałyby one, że ktoś wstrzyknął 
jej do żył truciznę w formie stężonego alkoholu. Mimo próśb rodziny, 
nie udało się wykonać sekcji zwłok, która wskazałaby prawdziwą 
przyczynę zgonu.

Śmierć kłusownika
Kolejną ofiara był rybak z włocławskiej spółdzielni „Certa”. Po 

godzinach pracy, wieczorami, razem z kolegami kłusował na Wiśle. 
25 października wraz ze szwagrem i kolegą, ok. godz. 22.00, wi­
dzieli jak tajemniczy mężczyźni wrzucają do zalewu ciało księdza 
Popiełuszki. Byli tak blisko, że zwłoki kapłana omal nie wpadły do 
ich łódki. To, co widzieli, powtórzyli dopiero po latach prokuratorom 
IPN. Dziwnym przypadkiem w parę tygodni po złożeniu zeznań ów 
rybak trafił do szpitala, gdzie po kilku dniach umarł. W akcie zgonu, 
jako przyczynę wpisano... „zatrucie alkoholem metylowym” (!!!).

Tylko, że akta szpitalne jasno wskazują, że rybak za­
truł się alkoholem...podczas hospitalizacji. Mimo 

(cd. na str. 8)
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próśb rodziny, także i tu nie udało się wykonać sekcji zwłok, która 
wskazałaby prawdziwą przyczynę zgonu.

Znikający płetwonurek
Nawet wersja śledztwa toruńskiego we fragmencie dotyczącym 

odnalezienia zwłok księdza Jerzego jest kłamstwem. Krzysztof Mań­
ko - płetwonurek z Wrocławia już 26 października 1984 roku, w 
godzinach popołudniowych, odnalazł w Wiśle i wyłowił ciało księ­
dza Popiełuszki. Z zeznań dla IPN, pochodzących od osób obec­
nych w tym dniu na tamie, wynika, że zwłoki zostały ponownie wyło­
wione przez płetwonurków, a następnie zaczepione do pontonu i 
holowane w ten sposób do brzegu, gdzie znajdowała się chwilowa 
baza płetwonurków i ekipy poszukiwawczej. Potem podjechał po 
nie samochód marki „Nysa” i do niego zostały załadowane zwłoki.

Krewni płetwonurka opowiadają, że po tym wydarzeniu Mańko 
czegoś panicznie się bał. Nie chciał z nikim rozmawiać, zamknął się 
w sobie, a w końcu wyszedł z domu i więcej nie wrócił. Otrzymał 
paszport i 1 listopada 1984 roku wyjechał z Polski. Dziś mieszka i 
pracuje w Grecji. Do Polski wracać nie chce i unika spotkań ze 
śledczymi IPN. Tylko on może pomóc w ustaleniu co działo się z 
ciałem księdza przed jego ostatecznym wydobyciem z Wisły w dniu 
30 października.

Dzięki zeznaniom pracowników włocławskiej tamy, śledczy IPN-u 
odkryli, że po 26 października przeprowadzona została pierwsza 
sekcja zwłok kapłana (!!!). Tymczasem z zeznań włocławskich pro­
kuratorów, którzy w 1984 r. prowadzili sprawę, wynika, że sekcję tą 
wykonał anatomopatolog ze Szpitala Wojewódzkiego w Bydgosz­
czy. Żadna przesłuchiwana osoba nie była jednak w stanie przypo­
mnieć sobie jego nazwiska. W szpitalnym archiwum nie zachował 
się protokół tej sekcji (choć prawo nakazuje trzymać takie dokumen­
ty przez 20 lat).

Atak na adwokata?
O wyjaśnienie całej sprawy walczył w PRL-u mecenas Andrzej 

Grabiński, znany obrońca opozycjonistów, podczas „procesu toruń­
skiego” oskarżyciel posiłkowy reprezentujący rodzinę Popiełusz­
ków. Grabiński chciał apelacji, gdyż dostrzegł rażące błędy w postę­
powaniu sądowym, które, jego zdaniem, w rezultacie doprowadziły 
jedynie do zagmatwania całej sprawy. Gdyby do tego doszło, sąd 
wyższej instancji musiałby ponownie przeprowadzić cały proces. I 
kłamstwa wyszłyby na jaw.

Na kilka dni przed upływem terminu złożenia apelacji, w domu na 
Saskiej Kępie należącym do rodziny Grabińskich wybuchła bomba. 
W zamachu zginęła 25-letnia Małgorzata Grabińska. Tylko tyle, że 
nie była to nawet krewna mecenasa. Właściciel willi nie był adwoka­
tem, zbieżność imienia i nazwiska była przypadkowa.

Czy była to tylko próba zastraszenia czy zamordowania adwoka­
ta? Nie dowiemy się nigdy - akta tej sprawy zniknęły w 1989 r.

Śmierć wysokich rangą oficerów
30 listopada 1984 roku w Białobrzegach doszło do wypadku dro­

gowego. Ok. godz. 20. w jadącego od strony Krakowa fiata uderzyła 
rozpędzona ciężarówka marki Jelcz. Na miejscu zginęli dwaj pasa­
żerowie fiata i ich kierowca. W protokole widnieje zapis milicjantów, 
że zderzenie było czołowe, pasażer i kierowca fiata nie mieli szansy 
na przeżycie kraksy, a kierowca jelcza zbiegł z miejsca wypadku. 
Co dziwniejsze - dochodzenia nie było! Kierowcy ciężarówki nie 
poszukiwano, nie przesłuchano świadków zderzenia..

Prokuratorzy IPN uważają, że ciężarówka staranowała fiata celo­
wo - na wzór metod uczonych na specjalnych kursach KGB i GRU.

Kto zatem zginął w tym wypadku? To akurat wiemy - dwaj wysocy 
rangą oficerowie komunistycznego MSW: płk Stanisław Trafalski i 
major Wiesław Piątek. Ich zadaniem było zbadanie 
działalności Grzegorza Piotrowskiego, Leszka Pę­
kali i Waldemara Chmielewskiego z okresu przed 
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zabójstwem ks. Jerzego. Szczegółowe raporty i notatki wieźli w ba­
gażniku fiata. Dokumentacji tej nigdy nie odnaleziono. Znaleziono 
natomiast niektóre ich notatki sporządzane podczas pracy w Krako­
wie i Tarnowie. Zachowały się w aktach operacyjnych SB. Nie zosta­
ły zniszczone w latach 1989-1990 i przejął je IPN. Notatki te dotyczą 
działalności Grzegorza Piotrowskiego przeciw Kościołowi i księżom. 
Z zapisów Trafalskiego i Piątka (sporządzonych na podstawie rela­
cji świadków i SB-ków znających Piotrowskiego) dotyczących lata 
roku 1982 wynika, że Grzegorz Piotrowski wyjechał wtedy na waka­
cje do Bułgarii, a tam, na granicy rumuńsko-bułgarskiej, spotkał się 
z oficerem KGB o imieniu/pseudonimie Stanisław i nawiązał współ­
pracę. Co ciekawsze, już w trakcie „procesu toruńskiego” opowia­
dał o tym Adam Pietruszka, lecz sąd odrzucił te zeznania.

W IPN zachował się dokument „Wyjazdy i przyjazdy za lata 1971 - 
1989 pracowników IV Departamentu”. Wynika z nich, że urzędnicy 
IV Departamentu MSW regularnie wyjeżdżali na spotkania z przed­
stawicielami V Zarządu Głównego KGB (zarząd ten odpowiedzialny 
był za zwalczanie dywersji i walkę ideologiczną). Spotkania te od­
bywały się w Moskwie i Czechosłowacji. Udział w nich brał m.in. 
Piotrowski. Potwierdzają to szczegółowe raporty z przebiegu tych 
spotkań. Nie zachowały się za to żadne notatki Piotrowskiego z jego 
osobistych spotkań z KGB - w tym ze spotkania w 1982 r. Może to 
oznaczać, że Piotrowski kontaktował się z KGB bez wiedzy swoich 
zwierzchników.

Tajemniczy bunkier
Na początku lat 90. śledczy odnaleźli w archiwach MSW rozkaz 

gen. Kiszczaka z 3 listopada 1984 r. Szef MSZ kazał: „zdezynfeko­
wać bunkier wojskowy i składnicę amunicji w Kazuniu. Do wykona­
nia wybrać najbardziej doświadczonych ludzi, najlepszy sprzęt”. Był 
to jedyny w historii PRL-u rozkaz dezynfekcji bunkra wojskowego. 
Jest to rozkaz dosyć sensacyjny -wydał go minister spraw wewnętrz­
nych, a budynkami wojskowymi zarządzał minister obrony narodo­
wej. Czy ksiądz Popiełuszko był przetrzymywany i torturowany w 
bunkrze w Kazuniu? Oryginał rozkazu zaginął w latach 90-tych - IPN 
ma tylko kopię.

Od amnestii po staż pracy
Co jeszcze odkrył IPN? Wszyscy wiedzą z mediów, że Chmielew­

ski, Piotrowski i Pękala zostali objęci wszystkimi możliwymi amne­
stiami dla...więźniów politycznych pod koniec lat 80. Każdy z nich 
odsiedział mniej niż jedną trzecią kary, np.: Chmielewski - 4 lata z 
14, Pękala 4,5 - roku z 15 lat. Wszyscy bardzo często korzystali z 
przepustek. Jednak przy tej okazji IPN odkrył coś bardziej niezwy­
kłego - okres pobytu w więzieniu wszystkim czterem esbekom (tak­
że Pietruszce) zaliczono...do stażu pracy, dzięki czemu dziś mogą 
za ten okres pobierać resortowe emerytury. To fakt bez precedensu, 
nawet w dziejach PRL. Podpisał się pod tym osobiście Kiszczak.

_____________________________________________(PPP)

Ostatnia podróż ks. Jerzego
19 października 1984 r. po godz. 21 sprzed kościoła Świę­
tych Polskich Braci Męczenników na bydgoskich Wyżynach 
rusza zielony Volkswagen golf. Za kierownicą siedzi Walde­
mar Chrostowski, były komandos, a pasażerem jest jego 
przyjaciel ks. Jerzy Popiełuszko.

Wracają do Warszawy - niestety bez asysty drugiego samochodu 
przygotowanego przez gospodarzy, bo ks. Jerzy uznaje to za zby­
teczne w sytuacji, kiedy benzyna jest na kartki. Zdecydowano więc, 
że drugie auto towarzyszyć im będzie jedynie do rogatek Bydgosz­
czy.

Był to poważny błąd. Nikt nie zwrócił uwagi, że sprzed parkingu na 
terenie parafii wyruszył trzeci samochód - biały fiat 
125p.

(cd. nastr. 10)
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UB w Radomiu. Kilka dni wcześniej 4 i 5 sierpnia znaczna 
część żołnierzy z tych oddziałów wzięła udział w udanej akcji zdo­
bycia więzienia UB w Kielcach.

W akcji uwolniono ok. 300 więźniów.

85. rocznica masakry żołnierzy
polskich pod Dąbrową
8 września delegacja ZR w składzie - przewodniczący ZR Zdzi­

sław Maszkiewicz oraz poczet sztandarowy ZR w składzie: Wiesław 
Rychter, Jan Król, Marian Byzdra, a także poczet sztandarowy TKK 
Pionki - Józef Monkosa, Tadeusz Brydowski, Wojciech Dziół- 
ko,uczestniczyli w uroczystościach z okazji 85. rocznicy mordu żoł­
nierzy 74 PP pod Dąbrową k. Ciepielowa.

9 września 1939 r. oficerowie i żołnierze z regularnych jednostek 
Wehrmachtu wymordowali około 300 polskich żołnierzy. Była to jed­
na z największych dokumentowanych egzekucji przeprowadzonych 
przez Niemców podczas kampanii wrześniowej 1939 roku.

85. rocznica wybuchu II wojny światowej

Pionki 2024-09-01
Delegacja ZR w składzie - przewodniczący ZR Zdzisław Maszkie­

wicz oraz poczet sztandarowy TKK Pionki - uczestniczyła w obcho­
dach wybuchu II wojny światowej w Pionkach.

Obchody 48. rocznicy 
Radomskiego Czerwca 76
Radom, 25.06.2024 r.

Organizatorami uroczystości byli: Zarząd Regionu NSZZ 
„Solidarność” Ziemia Radomska, Prezydent Miasta Radomia 
oraz Stowarzyszenie Radomski Czerwiec.

Centralnym punktem obchodów była tradycyjna rocznicowa msza 
św. przy pomniku Radomskiego Czerwca’76. Eucharystii, która roz­
poczęła się o godz. 18.00 przewodniczył bp Marek Solarczyk, Ordy­
nariusz Diecezji Radomskiej.

Pod pomnikiem Radomskiego Czerwca’76 zgromadziło się jak co 
roku kilkaset osób oraz liczne delegacje i poczty sztandarowe NSZZ 
„Solidarność” - z pocztami z KF Ursusa i ZR Płockiego, Mazowsze, 
Środkowowschodniego, Gdańskiego oraz Stowarzyszenia Czer- 
wiec’76 i „Solidarności” Rolników Indywidualnych, a także przed­
stawiciele Komisji Zakładowych NSZZ “Solidarność” Regionu Zie­
mia Radomska.

W obchodach wzięła także udział Kompania Reprezentacyjna WP 
oraz orkiestra wojskowa.

Pod pomnikiem pojawili się też: doradca Prezydenta RP Dariusz 
Dudek, który po mszy odczytał list Prezydenta RP skierowany do 
uczestników obchodów i mieszkańców Radomia, senator Wojciech 
Skurkiewicz, posłowie Sejmu RP z Radomia, przedstawiciele władz 
miasta Radomia z Prezydentem Radosławem Witkowskim, Rady 
Miejskiej miasta Radomia z przewodniczącym Mateuszem Tyczyń­
skim oraz władz Mazowsza - wicewojewoda mazowiecki Patryk 
Fajdek,, przedstawiciele powiatu ziemskiego Radomskiego i po­
wiatów sąsiednich i gmin, Światowego Związku Żołnierzy Armii Kra­
jowej, Związku Więźniów Politycznych Okresu Stalinowskiego i 
Związku Sybiraków, Represjonowanych w Stanie Wojennym, har­
cerzy, przedstawiciele IPN z Lublina i Radomia, Państwowej i Ochot­
niczej Straży Pożarnej, leśników, Wojska Polskiego, Państwowej 
Inspekcji Pracy.

Po nabożeństwie uczestnicy obchodów złożyli kwiaty pod Pomni­
kiem Radomskiego Czerwca’76. J

__________________ a
Obchody 48. rocznicy 

Czerwca’76 w Płocku i Ursusie
23 czerwca 2024 r. delegacja Zarządu Regionu w składzie - Ma­

rek Kicior, członek Prezydium ZR, oraz poczet sztandarowy ZR (Mał­
gorzata Czarnecka, Małgorzat Fryszkowska, Tadeusz Brydowski) - 
uczestniczyła w obchodach 48. rocznicy Czerwca’76 w Płocku.

Tego samego dnia delegacja Zarządu Regionu w składzie - wice­
przewodniczący ZR Andrzej Wójcicki, poczet sztandarowy ZR (Wie­
sław Rychter, Marian Byzdra, Jan Król) uczestniczyła w obchodach 
48. rocznicy Czerwca’76 w Ursusie.

48. rocznica śmierci
ks. Romana Kotlarza,
Męczennika Radomskiego Czerwca’76
Radom-Pelagów 2024-08-18

Tradycjnie pierwsza część obchodów odbyła się w Radomiu przy 
pomniku ks. Romana Kotlarza umiejscowionym przy rondzie Jego 
Imienia, gdzie 18 sierpnia o godz. 16.00 złożono kwiaty, zapalono 
znicze oraz modlono się w intencji Męczennika Radomskiego Czerw­
ca. W uroczystości wzięła udział delegacja Zarządu Regionu w skła­
dzie: przewodniczący Zdzisław Maszkiewicz, wiceprzewodnicząca 
Beata Sułowska, Wojciech Dziółko (TKK Lipsko) oraz poczet sztan­
darowy ZR - Wiesław Rychter, Marian Byzdra, Andrzej Wójcik.

Następnie zebrani udali się do Pelagowa, gdzie o 17.00 w koście­
le parafialnym JE ks. bp Marek Solarczyk, Ordynariusz Diecezji Ra­
domskiej odprawił uroczystą mszę św.

Statuetki „Pracodawca Przyjazny 
Pracownikom” przyznane po raz 
szesnasty

18 czerwca 2024 w Pałacu Prezydenckim Prezydent Andrzej 
Duda gościł dziś laureatów i organizatorów Konkursu 
„Pracodawca Przyjazny Pracownikom”. Podczas uroczystej 
Gali XVI edycji konkursu polski przywódca wręczył statuetki 
i certyfikaty wyróżnionym pracodawcom. W wydarzeniu wziął 
udział także Przewodniczący KK NSZZ „Solidarność” Piotr 
Duda.

W uroczystości wzięli udział przedstawiciele Zarządu Regionu 
NSZZ „Solidarność” Ziemia Radomska: wiceprzewodnicząca Be­
ata Sułowska i członkowie ZR - Katarzyna Ogorzałek, Elżbieta Przy- 
byłko-Jakubczyk, Andrzej Różański, Daniel Dorociński, Norbert Ko- 
backi, Mirosław Górka, a także rerezentanci Regionalnej Komisji 
Rewizyjnej - Jadwiga Poźniak (przewodnicząca), Wojciech Nalber- 
ski, Włodzimierz Książek.

W 2024 r. roku zostały nagrodzone następujące instytucje z na­
szego Regionu, są to: Fabryka Broni „Łucznik” - Radom Sp. z o.o., 
Publiczna Szkoła Podstawowa im. Batalionów Chłopskich w Zawa­
dach Starych, Publiczna Szkoła Podstawowa im. Jana Pawła II w 
Ludwikowie, Specjalny Ośrodek Szkolno-Wychowawczy im. Janu­
sza Korczaka w Radomiu.

W 2023 r. owo wyróżnienie otrzymały cztery instytucje z regionu 
radomskiego: Rolno-Spożywczy Rynek Hurtowy S.A. Radom, Ko­
menda Powiatowa Państwowej Straży Pożarnej w Białobrzegach, 
Publiczna Szkoła Podstawowa imienia Kardynała Stefana Wyszyń­
skiego w Wierzchowinach, Miejskie Przedsiębiorstwo Komunikacji 

w Radomiu sp. zo.o.



Szkolenia związkowe - zapisy
Zarząd Regionu NSZZ „Solidarność” Ziemia Radomska informu­

je, że organizowane jest szkolenie dla członków NSZZ „Solidar­
ność” prowadzone przez trenerów z Działu Szkoleń Komisji Krajo­
wej: „Komunikacja w negocjacjach”, dwudniowe 7-8.11.2024 r. 
(czwartek - piątek) - miejsce: siedziba ZR przy ul. Traugutta 52 w 
Radomiu.

Zapisy przyjmuje wiceprzewodnicząca ZR Beata Sułowska, tel. 
48-3625161 wew. 21.

Liczba miejsc ograniczona - maksymalna wielkość grupy to 20 
osób. O udziale decydować będzie kolejność zapisów.

Zapraszamy!

42. Pielgrzymka Ludzi Pracy
na Jasną Górę
14-15 września 2024 r. na Jasnej Górze po raz 42. odbyła się 

Pielgrzymka Ludzi Pracy.
W pielgrzymce tradycyjnie wzięła udział delegacja Regionu Zie­

mia Radomska z przewodniczącym Zdzisławem Maszkiewiczem, 
wiceprzewodniczącą ZR Beatą Sułowską, Wojciechem Dziółką (TKK 
Lipsko) pocztem sztandarowym ZR w składzie - Wiesław Rychter, 
Jan Król, Marian Byzdra, Andrzej Wójcik oraz pocztami: ZNTK Ra­
dom, TKK Pionki, Fabryki Broni, ZGM „Zębiec”, MPK Radom.

Ostatnia podróż ks. Jerzego
(cd. ze str. 8)

Za Bydgoszczą, w Przysieku, dogania volkswagena, a gdy auta 
się zrównały, ktoś wewnątrz fiata miga czerwoną latarką. Wygląda 
to na rutynową kontrolę drogową -kierowca volkswagena dostrze­
ga siedzącego w fiacie człowieka w mundurze milicjanta z drogów­
ki. Szosa biegnie przez las, więc Chrostowski ma wątpliwości, czy w 
takim miejscu bezpiecznie jest się zatrzymać. Ks. Jerzy nakazuje 
mu zatrzymanie samochodu. Volkswagen staje ok. 4 metrów przed 
fiatem. Mężczyzna w mundurze to Waldemar Chmielewski. Wraz z 
Grzegorzem Piotrowskim podchodzą do Chrostowskiego i żądają 
okazania dokumentów. Potem biorą go do fiata na kontrolę trzeźwo­
ści. Kiedy Chrostowski wsiada do fiata,zostaje skuty przez siedzą­
cego w samochodzie kierowcę - Leszka Pękalę, a Piotrowski wpy­
cha mu do ust knebel, mówiąc: „To dla ciebie, abyś nie darł mordy 
przed ostatnia swoją drogą”.

Piotrowski z Chmielewskim idą po ks. Jerzego. Przymuszają go, 
aby zajął miejsce na tylnym siedzeniu fiata. Ks. Popiełuszko odma­
wia, a wtedy Piotrowski bije go drewnianą pałką po głowie i karku. 
Ks. Jerzy nieprzytomny upada na asfalt. Napastnicy kneblują go i 
związują mu ręce sznurem. Bandyci spieszą się, bo drogą nad­
jeżdża samochód. Wrzucają księdza do bagażnika i odjeżdżają w 
kierunku Torunia.

Chrostowski jedzie cały czas z pistoletem przyłożonym do potyli­
cy- broń trzyma Piotrowski. Chrostowski - były żołnierz-spadochro- 
niarz - cały czas szuka szansy ratunku. Najpierw chce rzucić się na 
kierowcę i spowodować wypadek, ale obawia się o los znajdujące­
go się bagażniku księdza. Małym palcem prawej ręki szuka klamki. 
Gdy ją znajduje - czeka cierpliwie. Okazja nadarza 
się ok. 5 kilometrów od miejsca napadu, gdy fiat z 
szybkością ok. 100 km/h wyprzedza „malucha”. Chro-

stowski łańcuszkiem do kajdanek zaczepia o klamkę, otwie­
ra drzwi rzucając się na nie całym ciałem. Wypada z samochodu. 
Uderzając o asfalt drogi odruchowo zwija się w kłębek - to rezultat 
wyszkolenia spadochroniarskiego - i toczy po szosie. Potem ucieka 
pomiędzy drzewa.

Piotrowski jest wściekły z powodu ucieczki Chrostowskiego, ale 
nakazuje Pękali jechać dalej. Tym bardziej, że w tym samym czasie 
ksiądz Jerzy odzyskuje przytomność, uwalnia się z więzów i próbuje 
wydostać się z bagażnika.

Kiedy fiat zatrzymuje się w Toruniu, na parkingu w pobliżu hotelu 
„Kosmos”, Pękala otwiera bagażnik, a ks. Jerzy wyskakuje z niego i 
ucieka wzywając pomocy. Dogania go Piotrowski, bije go ze wszyst­
kich sił pałką i pięściami pozbawiając ponownie przytomności. Po­
tem oprawcy kneblują i krępują księdza, ponownie wrzucają do ba­
gażnika. Zmieniają też tablice rejestracyjne samochodu. Jadą w stro­
nę Włocławka. Za Toruniem zatrzymują się, by dolać oleju do silni­
ka. Piotrowski idzie do stacji benzynowej, a wtedy ks. Jerzy ponow­
nie odzyskuje przytomność i próbuje się uwolnić. Chmielewski i 
Pękala siadają na klapie bagażnika. Po dolaniu oleju do silnika, 
odjeżdżają kilkaset metrów od stacji benzynowej, by unieszkodliwić 
swoją ofiarę. Pękala rozkłada na trawie szmatę, a Piotrowski okłada 
na niej księdza pałką do nieprzytomności. Ruszają dalej. Ks. Jerzy 
po raz trzeci odzyskuje przytomność.

Fiat skręca w las, w boczną drogę. Piotrowski ponownie katuje 
pałką księdza. Potem on i jego kompani owijają knebel plastrem, 
przywiązują do nóg ks. Popiełuszki worek z kamieniami (ponad 10 
kg!), na szyję zakładają pętlę ze sznura, a jego koniec przywiązują 
do nóg. Naradzają się co zrobić z Popiełuszką - Pękala i Chmielew­
ski chcą porzucić księdza w lesie. Piotrowski proponuje wrzucenie 
ciała do Zalewu Wiślanego koło Włocławka. Po drodze próbuje ich 
zatrzymać radiowóz MO, ale Piotrowski pokazuje milicjantom służ­
bową przepustkę i jadą dalej.

Zatrzymują samochód na tamie wiślanej k. Włocławka - mniej 
więcej w połowie jej długości. We trzech wyjmują ks. Popiełuszkę z 
bagażnika i wrzucają do wody. Ok. godz. 2 w nocy wracają do War­
szawy.

(PPP)

------- - — -
• ——...........

L.

Relikwie ks. Jerzego
Od samego początku „Solidarność” była zaangażowana wraz z 

Kościołem w upamiętnianie postaci ks. Jerzego. Od kilku lat w pro­
pagowanie postaci bł. ks. Jerzego Popiełuszki zaangażowany jest 
także Zarząd Regionu NSZZ „Solidarność” Ziemia Radomska oraz 
komisje zakładowe i TKK.

Dzięki temu relikwie ks. Jerzego w Regionie Ziemia Radomska 
znajdują się w:

- Radomiu - w kościele pw Chrystusa Nauczyciela
- Pionkach - w kościele pw Św. Barbary
- Iłży-w kościele pw NMP Królowej Polski
- Mogielnicy - w kościele pw św. Floriana
- Warce - w kościele pw. Matki Boskiej Szkaplerznej
- w Drzewicy - pw Świętego Łukasza
- w Jedlni - parafia p.w. św. Mikołaja Biskupa w Jedlni, kaplica - 

Centrum Wieczystej Adoracji Najświętszego Sakramentu im. św. 
Jana Pawła II

- w Rozniszewie - w kościele p.w. Narodzenia NMP
- w Zwoleniu - w kościele pw. Podwyższenia Krzyża Świętego
- w Szydłowcu - w kościele p.w. Świętego Zygmunta
- w Pionkach - w kościele pw. NMP Królowej Polski
- w Radomiu - w kościele pw. św. Stefana
- w Radomiu - w Katedrze Radomskiej pw. Opieki Najświętszej 

Marii Panny
- w Radomiu - w kościele pw. Świętej Katarzyny Aleksandryjskiej 

(oo. Bernardynów)
oraz w Garwolinie kościele pw. Matki Boskiej Czę­

stochowskiej
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